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Olsztyn. Mądrość źródłem szczęścia

Antygona 
w nowych szatach
O kruchości ludzkiego życia, na które jednak człowiek ma wpływ, opowiada przedstawienie 
„Antygony” wyreżyserowane pnez Waldemara Matuszyńskiego. Premiera odbyła się w sobotę.

ajmocniejsze Dziewczyny wystąpiły 
elementy „An- w greckich koafiurach. 
tygony” w reży- I ten muzyczno-pla- 
serii Waldema- styczny element spek- 
ra

skiego to muzyka, ko- udany.
stium i pomysły insceni­
zacyjne. W sobotę 
uczestniczyliśmy w cie­
kawym przedsięwzięciu 
scenicznym.

Muzyczna głębia
Do muzyki Zygmunta 

Koniecznego — rytmicz­
nej i dramatycznej — 
swe partie śpiewa Chór 
i tytułowa bohaterka.

Dzięki temu ważne dla 
przebiegu wydarzeń 
sceny zyskują na te­
atralnej głębi i urodzie. 
Tak jest na początku, 
gdy otoczony dymami 
Chór wnosi zwłoki pole­
głych braci Antygony, 
tak jest na końcu, gdy 
poucza nas wszystkich, 
że jedynym źródłem 
szczęścia jest mądrość.

Grecka stylizacja
Scenografka Małgo­

rzata Treutler ubrała 
„chórzystów”, Antygonę 
i Ismenę w zwiewne, 
z wdziękiem stylizowa­
ne na greckie, szaty.

Kreon w oficerkach
Sam Kreon (Włady­

sław Jeżewski) wystąpił 
w mundurze i wysokich 
butach.

Charakteryzacja uczy­
niła go podobnym do 
Raula Castro. Nieszczę­
sny władca Teb miota 
się między czarną, po­
sępną i arogancką Anty­
goną (Katarzyna Glin­
ka), a łagodną i bojaźli- 
wą Ismeną (Katarzyna 
Kropidłowska). Kreon 
Jeżewskiego jest „ludz­
kim” dyktatorem. Chce 
nawet naprawić swoje 
winy, choć nie zdoła 
ubiec Losu.

Kreon nie słucha lyre- 
zjasza (świetny Jerzy 
Lipnicki) i zostaje znisz­
czony. O czym ..jest 
przedstawienie? O kru­
chości ludzkiego życia 
i szczęścia, na które jed­
nak człowiek ma wpływ. 
O ile jest mądry.

Ewa Mazgai, bw

Powrót do lektury


